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Dym sya ministra skarbu.
(Telefonem)

Wiedeń, 17 listopada.
Z dniem wczorajszym wybuchło nowe częścio­

we p>-1( 8 jonie w gabinecie, a to z powodu u- 
stapieniu ministra skarbu Meyera. Zajścia na 
Wczorajszem posiedzeniu komis fi finansowej, 
gdzie nie można było wybrać referentów i gdzie 
fiawet referent bndżetn pos. S t e i n w e n d e r  
oświadczył się przeciw „iunctim" m.ądzy usta­
wami podatkowemi, a ustawą urzędniczą, przy­
spieszyły decyzyę Meyera, który też już wczo­
raj wniósł dymisyę. (Patrz telegram; „Zajście 
w komisyi finansowej". Przyp red.).

D o u pa  d kn  M uy er  a pr z y  c z y  n i ł a  s i  ę
’ ęc  s p r a w a  u r z ę d n i c z a .  Jak wiaaomo. 

Koło polskie zaproponowało przyznanie ur/ędL. 
kom jednorazowego dodatku drożyżnianego i 
wezwało rząd, aby w pierwszej poiowie r 1912 
zaiatwił sprawę urzędniczą przez zaprowadzenie 
awansu czasowego, pragmaty ki służbowej i ure­
gulowanie płac. Rząd odstąpił już od plahu ba­
rona Gautscha i byi gotów zgodzić się na pro- 
pozycye Koła. deanak. jak donieśliśmy wczoraj 
dr B i l i ń s k i  w o b e c  o p o z y c y i ,  jaką te 
propozycye Koła wywołały wśród urzędników, 
oświadczył, że o d s t ę p u j ę  od w n i o s n ó w  
K o ł a  i s t a r a ć  s i ę - b ę d z i e  o n a t y c h ­
m i a s t o w a  p r z e p r o w a d z e n i e  a w a n s u  
c z a s o w e g o .  Z tego też powodu zapowiedzią 
na na wczoraj konferencja przewodniczących 
klubów została odroczona i odbędzie się dziś

Hr. rituergkh Dył wczoraj po południu n ce­
sarza. któremu zdał sprawę o sytuacyi, poczem 
konferował z B i l i ń s k i m ,  którego oficyalnie 
zawiadomił o dymisyi Meyera i o f i a r o w a ł  
K o ł n  p o r t f e l  s k a r b u .

Kolo polskie a teka skarbu.
(1 eiefotmn.

Wiedeń, 17 listopada.
K o ł o  p o l s k i e ,  jak głychać, n ie  j e s t  

w c a l e  s k ł u n n e  do w y s ł a n i a  s w e g o  
c z ł o n k a  do g a b i n e t u  c z y s t o  u r z ę d n i ­
c z e g o .  Poszczególne grupy Kota zajmowarj się 
tą sprawą, przyczem wymieniano nazwiska róż- 
nycnKandydatów nrzędniczych. P r z e c i e  k a n ­
d y d a t u r z e  prezydenta aenatu bar. S c h e  - 
k a  o ś w i a d c z y l i  s i ę  w s z y s c y ,  ze wzglę­
du na to, że nie można go zaiiczać do narodo­
wości polskiej. Wymieniano natomiast nazwiska 
innych, jak szefa oekcyi w ministerstwie skar­
bu G a ł e c k i e g o  i b. szefa BeKcyi i Kierow- 
nikr ministerstwa skarbu K n i a z i  o ł u c k i e  
g o  i p. R ó ż y c k i e g o .  Bardzo wiele mówiono 
też o prowizorycznem objęciu kierownictwa m - 
msterdtwa skarbu przez Z a l e s k i e g o ,  który 
nie chce przyjąć definitywnie tego portfelu i go 
dzi się co najwyżej na krótkie prowizoryum.

Niektórzy podnosili jednak i n n ą  k o mb , -  
n a c y ę ,  p o d ł u g  k t ó r e j  Z a l e s k i  m i a ł b y  
o b j ą ć  na  s t a ł e  t e k ę  s k a r b a ;  n a  m i n i ­
s t r a  d l a  G a l i c y i  pi  o p o n o w a n o  pos. Kę^ 
d z i  o r a.

S p r a w a t a  r o z s t r z y g n i e  s i ę  za k i l ­
k a  dni  W czoraj zajmowało się tą sprawą Ko­
ło polskie. Hr. S k a r b e k  zgłosił wniocek, aby 
do gibmetu wydelegowani) tylko urzedL.sa. —■ 
Koło postanowiło odesłać sprawę dr komisyi 
parlamentarnej. (Patrz telegram: „Z Kola pol­
skiego*. Przyp. red ).

Niewyjaśniona sytuaoya.
( Telefonem,.<

Wiedeń, 17 listopada.
Nominacya dra B r a f a na ministra rolni­

ctwa, która miała być dziś niv.ędownio ogło­
szoną, o d r o c z o n ą  z o s t a ł a  do p r z y s z ł e -  

:gc t y g o d i - a  i to na życzenie dra Brafa, 
który o to prosił ze względu na toczącą się w 
Izbie dyskusyę drożyżnianą. — Nominacya dra 
Brafa nastąpi dopiero po ukończeniu tej dys- 
kusyi, albowiem dr Brai me chce brać w niej 
udziału.

Czy po powołaniu dra Brala stosunki parla- 
lamentarne staną się bardziej skonsolidowane, 
nie wiadomo. Na razie C z e s i  z a j m u j ą  Bta-  
n o w i s k o  o p o z y c y j n e ,  albowiem w komi­
syi budżetowej głosowali wczoraj razem zeSło- 
wieńcarai i Włochami o postawienie sprawy fa­
kultetu włoskiego na pierwszym punkcie porząd­
ku dziennego, zamiast prowizoryum budżetowe • 
go. Siychać jednak, że dr Braf miał oświadczyć 
wobec członków Związku czeskiego, że tylko 
pod tym warunkiem wstąpi do gabinetu, jeżeli 
będzie miał jego poparcie.

P r z e w o d n i c z ą c y  zarządził głosowanie) 
przyczem okazało się, źe wnioseK o rozpoczęcie 
generalnej dysknsyi znalazł się w mniejszości, 
albowiem za nim głosowało 8 posłów, przeciw 
12, tak, że wniosek, p r z y c h y l n y  d l a  r z ą ­
du o natychmiastowy wybór referentów, m i ł  ł- 
b y w i ę k s z o ś ć .

W tej chwili jednak pos K o r y t c w s i t i  za­
wołał: N ie  j e s t e ś m y  w k o m p l e c i e !  Oka­
zało się, że jest tylko 20 posłów, podczas gdy 
regulamin wymaga obecności 26 posłów. Prze­
wodniczący stwierdził to i z a n i k n ą ł  p o s i e ­
d z e n i e .

Wówczas poseł Diamand zaZądał zapisania do 
protokołu, że posiedzenie komisyi przerwano na 
ż ą d a n i e  p o s ł a  K o r y  t o  w s Ki e  go, członka 
partyi rządowej. Ze strony polskiej wobec tego 
zaprzeczono, jakoby Polacy mieli zamiar ob- 
struowania, przyczem wskazali na to, że na po­
siedzeniu było najwięcej Polaków.

Zajście w komisyi finansowe;.
(Teleonen..)

Wiedeń/Wczorajjsze posiedzenie komisyi f i nai  
s o w e j  zostało s d e k o m p l e t o w a n e ,  przy 
czein przyszło do epizodu, który w kuloarach 
pow8zechni.‘ omawiano Posłowie niemieccy i so- 
cyalistyczni z a r z u c i l i  P o l a k o m ,  że przy­
czyniają się do obstrukcyi, czemu z polskiej 
strony z a p r z e c z o n o .

Komisya finansowa zebrała się wczoraj na po­
siedzenie, celem rozpoczęcia dyskusyi i wyboru 
referentów dla przedłozeń p o d a t k o w y c h .

Pos. S t e i n w e n d e r  był za przeprowadze­
ni sm dyskusyi generalnej, czemu posłowie D i a 
m an d  i B u d z y ń  > w s k i r.iq sprzeciwili, wska­
zując na niewyjaśnioną sytuacyę, wobec czego 
dyskusya nie nnołab] żadnego inaczeLia i o- 
świadczyli się za n a t y c h m i a s t o w y m  wy­
borem referentów.

Pos. Stransky J.. Słowieńcy byli za natych- 
ttiastowśiu rozpoczęciem dyskusyi, a odroczeniem 
■łyDoru referentów, dopóki wszystkie projekty 
Podatkowe rządu nie b„da przekazane komisyi.

£  K o ł a  p o l s k i e g o .
(Telegr. „N, Reformy*).

O wczorajszem posiedzeniu Koła polskiego 
wydano następując^ komunikat;

Wiedeń, 17 listopada.
Odczytano pismo dra G ł ą b i ń s k i e g o  jako 

przewodniczącego grupy aemukratyczno narodo- 
wei z doniesieniem, że dotychczasowy wicepre­
zes Koła, dr P t a ś, z powodu rozpoczynających 
się rokowań prezydyum Koła z klubami ruskie- 
mi, s k ł a d a  g o d n o ś ć  w i c e p r e z e s a ,  a 
grupa demokratyczno-narodowa przedstawia na 
to stanowisko posła S k a r b k a ,  obeznanego do­
kładnie z kwestyą ruską. ‘ Rezygnacje posła 
P t a s i a  przyjęto do wiadomości poczem wy­
brano jednogłośnie hr. S k a r b k a  w i c e p r e ­
z e s e m  Ko ł a .

Prezea B i l i ń s k i  prostuje ogłoszoną w nie- 
Których azienuiltacŁ krajowych mylną wiado­
mość, jakoby większość Koła była przeciwno 
t w o r z e n i u  d a l s z y c h  s z k ó ł  ś r e d n i c h  
w G a J i c y i. Pod względem, że nowe szkoły 
potrzeba zakładać w kraju, niema dwóch zdań 
między członkami Koła polskiego i minister dla 
Galicyi poczyni w razie potrueby stosowne kro­
ki, aby Rada szkolna krajowa przedłożyła od­
powiednie wnioski.

Poseł K ę d z i o r  oznajmił, ze wobec tego, iż 
na poprzeduiem po&ie izeniu Koła polskiego spra­
wę zjpowodu nieaokładnego interpretowania prze­
pisów astawy z roku 1867 odroczono, oświad­
cza się ob.cnio s t r o n n i c t w o  l u d o w e  za  
p o w i ę k s z e n i e m  l i c z b y  s z k ó ł  ś r e d ­
n i c h  w Kraju. '

Pos. B u z e k  stawia wniosek o zreasumowa­
nie uchwały Koła polskiego i uchwalenia jego 
wniosku, który brzmi.

„Za względu na isinibjąco zobowiązania poprze­
dnich rzą-lów do tworzenia corocznie 4 do E szkół 
średnich w kraju, w z y w a  K o ł o  p o l s k i e  bwo­
je  pr ezy  dy o m, by p o s t a r a ł o  s i ę  o u p a ń ­
s t w o w i e n i e  w terminie jaKni jbliższym istnieją­
cych p o l s k i c n  s z k ó ł  ś r e d n i c h  p r y w a t ­
n y c h ,  z w ł a s z c z a  w C z o r t k o w i e ,  B i a ł e j  
i Or ł o wi e ,  tudzież o założ-mie nowych polskich 
szKół średnich w Galicyi, a to uwzględuiając n- 
cbwaione już przez Sejtu krajowy szkoły średnie".

Dla szczegółowego omówienia tej sprawy po­
stanowiono odbyć osobne posiedzenie.

Hr. S k a r b e k  porusza sprawę jak najpręd­
szego p o w i e r z e n i a  j e d n e j  t e k i  r e s o r ­
t o w e j  P o l a k o m .  Foniewaz do obecnego ga 
biustu Koło nie mogłoby wysłać posła, pizefo 
należy wysiać urzędnika Polaka, a niewątpliwie 
między urzędnikami Polakami znajdą się ludzie, 
którzy zdolnościami i osobistemi kwalirikacyami 
nadadzą się do spełnienia obowiązków członka 
rady korony. Wobec tego stawia wniosek

„Koło polskie wzywa prezesa, by w myś1 uchwa­
ły z 6 listopada 191 L bezzwłocznie rozpoczął z pre­
zydentem gebiiietu pertraktacje celem powołania do 
rady koronnej urzędnika Polaka".

P. ^ t a ś  popiera ten wniosek, podnosząc, iż 
wogole zasaua rządów parlamentarnych, sama 
w sobie dobra, jest w parlamencie ludowym 
skompromitowaną. Pod pretekstem tej zasady 
rozbija się Izbę i uniemożliwia pracę produkty­
wną, mnoży się bowiem liczbę kandydatów i cała 
polityka ogranicza się do obalania gabinetów i 
Zdobywania tek dla ambitnych jednostek.

P. . i t a p i ń s k  i wyraża ubolewanie z tegc 
powoda, że wciąga się stan urzędniczy do agi- 
tacyi politycznej przez powoływanie urzędników 
do gabinetu. Jak wogóle udział urzędników w 
agitacjach politycznych jest niepożądany, a na­
wet szkodliwy, tak i zaprzątanie urzędników 
kwestyumi składu gabinetu uważa mówca za 
przeciwne :nteresom publicznym i naszym dąże 
niom. W wyjątkowych stosunkach, gdy tylko 
urzędników przeznacza się na ministrów, jest 
stronnictw'i mówcy za tem, aby drug:e miejsce 
w radzie koronnej zajął urzędnik Polak.

Pos K o z ł o w s k i  pizemawia przeciw wnio 
skowi Skarbka. Aby * ię oświadczyć zasadniczo 
za kandydatura urzędnika na ministra, trzeba 
wiedzieć^ Który urzędnik mt widoki nominacyi. 
Mówca obawia się, żeby z takiego wniosku me 
„wyniknął" jaki Niemiec, urodzony w Galicyi

W dalszej dyskusyi zabierali głos pp. B u ­
zek,  G e r m a n ,  K o r y t o w & k i ,  A b r a h a ­
mó w  i cz ,  Re y ,  Le o ,  poczem przyjęto wniosek 
Skarbka. jednaKże z opuszczeniem słowa: *u- 
rzednik".

Na porządku dziennym stawia następnie pre­
zes s p r a w ę  g ł o s o w a n i a  w I z b i e  n a d  
w n i o s k a m i  k o m i s y i  d r o ż y ź n i a n e j .  — 
Pos. Z i e l e n i e w s k i  wnosi, a b y  K o ł o  po ­
z o s t a w i ł o  c z ł o n k o m  s w o b o d ę  p r z y  
t e n  g ł o s o w a n i u ,  zwłaszcza przy wniosku 
co do wolnego przywozu mięsa zamorskiego.—  
Pos. R o s n e r  doradza, aby Koło przyjęło no-

średmczący wniosek po3. Steinhausa, zgłoszony 
jato yotum mniejszości w komisyi, a żądający 
dopuszczenia dowozu mięsa zagranicznego w ilo- 
Sc. stosownej do potrzeby. — Po wyczerpują­
cej dyskusyi p r z y j ę t o  w n i o s e k  pos. Z i e ­
l e n i e w s k i e g o .

Na życzenia poi. B u z k a  upoważniono go 
do wniesieuia i n t e r p e l a c j i -  w o p r a w i e  
u c i e c z k a & i c z y ń s k i e g

Rokowania z Rusinami.
(Telegr. nN. Reformy*).

Wleueń. „Slayiscke Korr,“ ogłasza kominiKat 
klubu nkr.ió8kiego, wedle którogo po dyskusyi 
w klubie w jednomyślaej uchwale stwierdzono, 
ż e R u s i n i  z a s a d n i c z o  g o t o w i  s ą  p e r ­
t r a k t o w a ć  z P o l &k a mi ,  leci? nie zgadzają 
się na warunki, zawarte w piśmie prezydyum 
Koła polskiego. Z naciskiem pooireślają, że Ru- 
sini tylko w takich konferencyach mogą wziąć 
udziJ, w których p r e z y d y u m  K o ł a  po­
s i a d a ć  b ę d z i e  p e ł n o m o c n i c t w o  w c a ­
ł e j  r o z c i ą g ł o ś c i  i które prowadzone będą 
o b u s t r o n n i e  w s p o s ó b  o b o w i ą z u j ą c y ,  
że R u s i n i  z a s t r z e g a j ą  s i ę  p r z e c i w  
k o m p e t e n c y i  p o l s k i e j  r e p r e z e n t a ­
c j i  s e j m o  , / e j  we wszystkich kwestyach, któ­
re należą do kompetencyi rządu centralnego 
i parlamentu, i że załatwienie reformy wybor­
czej sejmewej jast warunkiem nieodzownym dal­
szych konferencji polsKO-ruskićh w sprawach 
spornych. Jeżeli Koło zgodzi się na to zapatry­
wanie, to konferencje co do gaiicyjSKiej refor­
my wyborczej oejmowej mogą się natychmiast 
rozpocząć. O tej nchwale zawiadomiono prezy 
dyum Koła polskiego pisemnie.

Hr. StiirsRh sle uspraoMM.
(Telefonem)

- Wiedeń. 17 lisupada.
W komisyi drożyźnianej na początku posie­

dzenia prezydent ministró v hr. łS t ii r g k n o 
świadczył, że byłoby b ł ę d n &m za p a t r y w a -  
n i & m, gdyby oświauczeuie jego, złożone w dys­
kusji drożyźnianej przeciwka wnioskom, uie- 
zgadzającym się z zapatrywaniem prawnem 
rząau, u w a ż a n o  z a  w t a r g n i ę c i e  w pr e  
r o g a t y w y  I z b y ,  czy też rawet za brak u- 
szauowania dla Izby. Owszem, rząd, kinrując 
się nawskióś konstytucyjnem uczaciera, szcze­
rze i lojalnie zaznaczy; wobec Izby swe stano 
wisko, a miał po temu nie tylko prawo, lecz i 
obowiązek, ponieważ chodziło o substrat dla 
nchwał. Których wprowadzenie sprzeciwia się 
zapatiywaniu prawnemu rządu. Taka szczerość 
w stosunkach między Izbą a rządem jist naj­
lepszym środkiem do przywrócenia tych peł­
nych ufności stosunków, jakie zapewniaj, wspól­
ną pracę i umożliwiają parlamentarną czyn­
ność.

Roansya postanowiła znaczną wększością 
przejść do porządku azionnego nad wnioskiem 
protestującym, postawionym na ostatniem po 
siedzeniu, przeciw mowie hr. Stiirgkha

Dyskusya drożyźniana iv Radzie 
państwa.

> Wiedeń, 17 listopada.
Na wczorajszem posiedzeniu izby posłów to­

czyła się w.dalszym ciągu dyskusje drożyżuia- 
na. Przemawiali pos. B i a n k i n i  i Kr e k .
Minister rolnictwa o drotyiuie mięsa.

Następnie zabrał głos minister Z a l e s k i -  
który prosił Izbą, by wywodów jego, aczkol, 
wiek tylko prowizorycznego miuó tra rolnictwa- 
nie uważała za prowizoryczne. Pragnę przede, 
wszystkiem — oświadczył — omówić wrażenie, 
jakie wywarło ogłoszenie s p i s u  l y d ł a z r ,  
1910. Ze spisu wynikało, że stan bydła roga­
tego spadł o 3'7°/o a chociaż stan świń wzrósł 
o 37%, okoliczność ta nir jest dostateczną po­
ciechą. Tych nagich cyfr statystycznych ni« 
n: leź V oceniać ze stanowiska wrażenia, lecz 
badać ich ireść j  wartość Otóż tbejmując mi­
nisterstwo mnictwa postąpiłem jak powinien 
w kwestyach gospodarczych postępować kupiec 
spisujący inwentarz.. Gdy się spisuje inwentarz 
bankowy, nie chód" j o ilość obligacyj i efektów, 
lecz o to, na jaką sumć^razem opiewają. • Zr- 
rząd stolicy m. Wie unia dał mi uo rozporządzę 
nia materyał statystyczny co do swego targu, 
który jest niejako barometrem dla ciłegc na­
szego handlu bydłem i dla naszli konsnmcyi; 
a ze względu na liczbę ludności Wiednia w sto­
sunku do Austryi można ten targ przyjąć za 
typową podstawę do obrachowań, o których 
będzie mowa. Na targu tym wszystLie przesył­
ki bydła waży się i cyfry wpisuje się do kciąg, 
Otóż z bardzo szczegółowych zestawień wj nika, 
że w ostatnich 10 latach waga wołów pocho­
dzenia niemieckiego, a więc z  kraiów alpejskich, 
pozostała taka samą, natomiast waga wołów 
proweniencji wschodniej a więc z Gaiicyi Bu­
kowiny i Morawii poszła w górę- w r. 19] 1 
wynosiła przeciętnie 543 kg. a w r. 1911 wy­
nosi. 590 kg, Wynika z tego p o p r a w a  j a ­
k o ś c i  b y d ł a  o 6 prc. Wogóle n bydła mamy 
nrzyrost wagi 250.000 cnt. metr. n świń nie 
da się one tak łatwo obliczyć, ale wynosi z pe 
wnością 1 milion cnt. Na ogół więc przyrost 
wagi czyli jakość wzrosła.

Istniojo, co prawda, nadzwyczaj uzasadniony 
zarzut, że liczba ludności silnie wzrosła, mia­
nowicie o 9 2 prc., jednakże na podstawie wy­
żej wymienionych obliczeń można stwierdzić, że 
wzrost wagi pozostał taki sam, jak wzrost lud

szłość. W jaki sposób możua sobie wytioma- 
ezyć, ze notujemy zmniejszenie się .stanu m -  
ozego bydła, jak to wykazuje ataiystyKa w 
pierwszej linii odnośnie do Galicyi. Każdy rol­
nik, każdy hodowca wie, że jeżeli chce osią­
gnąć poprawę pod względem jakości hodowli, 
musi wyłączyć pojedyncze sztuki gorszej jako­
ści. Tu wyiania się bardzo interesujący i do­
niosły objaw. W ostatnim okresie 10 letnim w 
G a J i c y i ,  stanowiącej nasze największe źró­
dło, dostarczające mięsa, s t a n  po d  w z g l ę ­
d e m i l o ś c i o w y m  p o z o s t a ł  w t y l e ,  j e ­
d n a k ż e  j a k o ś c i o w o  p o d n i ó s ł  s i ę  o 
10 prc. Sądzę, że z tego możne dedukować, iż 
w Galicyi w ostatniem dziesięcioleciu dokonał 
się proces postępu co do jakości. Przeciętna 
waga wołu galicyjskiego zrówLaia się prawie 
z wagą przeciętną wołu niemieckiego. Waga 
przeciętna wołu niemieckiego wynosi 592 klg., 
galicyjskiego 59073 klg. Jest to waga prawie 
równa.

Obecnie idzie o pomnożenie iusci. W tym 
kierunKu Galicja z pewnością będzie czynna. 
Do tego zmierzają także usiłowania minister­
stwa rolnictwa np. za pośrednictwem poprawy 
ziemi, popierania akcy. kraju na pola dosta-- 
czania paszy i innych znanych już zarządzeń 
Dalej z oDliczeń, przytoczonych pi zezem nie, mo­
żna stwierdzić, prze? porównanie będącej do 
rozporządzenia lości mięsa z liczbą ludności, że 
gdy w r. 1900 przypada na głowę 129'5 kg., 
to w r, 1910 liczba ta wynosi 123 kg. Spadek 
wynosi więc 6 5  kg. na głowę czyli 5%. Ty c h  
5% s t a n o w i  c a ł ą  k a t a s t r o f ę  Jeżeli w 
tych 10 'atach doszliśmy do najlepszych rezul­
tatów pod względem jakości, to ilościowo nie 
postąpiliśmy naprzód. Manco wynosi jednaaze 
5% i w tem z pewnością nie ma powodu do 
pesymizmu. Natuialnie wskazują na to, że ilość 
bydła, spędzanego na targ się zmniejszyła, co 
naturalnie wpływa na cenę mięsa w nadzwy­
czajny soosób. Jednakże przypatrzmy się spę­
dowi prowemencyi austrynckie, na ;arg wiedeń­
ski. Przez 44 tygodnie od stycznia do listopada 
1910 r. spędzono 3 3 .ill  sztuk wołów,' zaf w 
równym czasie 'toku bieżącego 66 481 a więc 
więcej o 3370 sztuk; świń spędzono w tym sa 
mym okresie 1910 r 222 347 sztuk, zaś w 1911 
roku 481.690 a więc o 259 343 sztuK więcej, 
t. j więcej o przeszło 100%. Na samą Galicyę 
wypada z tego 240 000 sztuk w tych 44-tygo 
dniach targowych. Pokczuje się, że chłop gali­
cyjski, polski jak i ruski, dobrze pracuje. Jest- 
to ta;;źe uspokojeniem co Jo daieko idących 
obaw, że z a r e z a  p y s k o w a  i r a c i e  o w a  
wywierają zgubny wpływ. Z pewnością zuajau- 
jemy sie pod tym wzglądem w bardzo trndnem 
położeniu a zarządzenia, których chwycić się 
musiano są bardzo niemiłe, a niemedy bywają 
one nawet uważane za szykany. O iló to było 
mozliwe.n, zarządzenia te złagodzono. Głćv'na 
uwaga jednakże zwróconą j»jst na to, aby ga- 
licyjsk chłop polski i ruski mógł swój handel 
świń udoskonalić i zarabiać pieniądze.

Minister przedstawił następnie cyfrowo ilość 
mięsa, przypadającą nt. głowę w Wiednia w 
czasie od r. 1905— 1910 i podniósł, że jeżeli 
tworzenie ceny stosuje się według podaży i po 
pytu, to W6dług dat przytoczonych p o d a ż  n i e  
p o s z ł a  w s t e c z ,  c e n y  j e d n a k ż e  p o s z ł y  
w g ó r ą .  Jak to już kilkakrotnie powiedziano,1 
powodu tego naieżj szukać gdzieindziej, lecz 
w każdym razis nie w tem, że — jak twier­
dzą — nasza hodowia bydła nie jest w możno­
ści dustarczyć tego, co jsst koniecznem. Zada­
niem wchodzących tu w rachubę sfer będzie 
hodowlę naszego bydra według sił wzmocnić, 
aby mogła wyprodukować taką ilość, któraby 
odpowiadała stosunkowi ludności.

Przy tej sposobności — powiedział mini­
ster — chciałbym jeszcze przypomnieć jeden 
interesujący fakt. Słyszałem, niedawno, że bur­
mistrz miasta Lwowa zaprosił do siebie na kon­
ferencję rzeźników. Co tam z nimi mowlł, nie 
wiem. wiadomo tylko, że rezultatem rej kunfe 
rencyi było, iż ceny mięsa spadły. Możeoy inni 
panowie ministrowie zapytali się go o to, Ad­
res jego: Lwów, ratusz (Wesorość i okrzysi: 
Bardzo dobrze!).

Następnie minister skreślił stanowisko swoje 
wobec poszczególnych wniosków; zaznaczył mię­
dzy iunemi, że przywozowi bydła stoją na prze­
szkodzie ważne wzglądy, mianowicie zaraza py­
skowa. Zbijał zarzuty, jakoby ministerstwo zbyt 
pochopnie zwróciło ostatnią przesyłkę mięsa 
argentyńskiego. Trybunał admin. odrzucił doty­
czące zaialenie z .tem uzasadnieniem, że min. 
rolnictwa nie ma obowiązku przed rozstrzygnię­
ciem podania o pozwolenie na przywóz stwier­
dzać w każdym poszczególnym wypadku istnie­
nia wątpliwości weterynaryjno-policyjnych i uza­
sadniał odmowę stwierdzeniem tej okoliczności 
Uczyniono ministerstwu rolnictwa zarzut;, że 
poDełniło zbrodnię. Mówca pyta jak zakwalifi 
Kowanuoy postępowanie takiego rządu, któryby 
nierozważnie naiażał na niebezpieczeństwo cały 
nasz stosunek gospodarczy z Węg.am

Pos. H e i 1 f n g e r : Znowu minister węgier­
ski!

Min. Z a l e s k i :  Nie austryacki, broniący 
austryackich interesów.

, Wkońcu minister zwióch się do posłów, jako 
poseł-kologa i podniósł, że uajbardzi* ubole' a- 
ma godnen jest fakt, iż ta namiętna walkę 
może posrłębic przepaść jmiędzy ludnością rolni 
cza, a ludnością, pracującą w miastach. I chłop 
i robotnik miejski potrzebnie ochrony, a parla­
ment powinien im tę ochronę dać.

Na tem obrady przerwano,
Pc szeregu zapytań posiedzenie zamknięto 

następne dzis.

raj na wniosek pos. Germanu przedłożyć Izjjit 
wniosek w sprawie przedłużenia prowizoryczne­
go regulaminu z r. 1910 na jeden rok Referen­
tem wybrano pos. Steinwendera. - ” ,

BeCornca poepodarał bulejowaj.
Wiedeń Minister Forster w mowie progra 

mowej, wygłoszonej wczoraj w komisyi kclejo-. 
wej, podniósł, że ^onieeznie trzeba przepiowa- 
dzić reformę administraćyf kolejowej w kierun-' 
ku pruktyozności i oszczędności.

Z komisyi budżetowej.
Wiedeń. Komisya budżetowa 26 glosami prze­

ciw 20 o d r z u c i ł a  w n i o s e k  C c n c i e g o ,  
żeby przed prowizoryum budżetowem przepro­
wadzić dyskusyę Da d  f a k u l t e t e m  w io  
s k i m. Po rozdzieleniu refe.atów rozpoczęto g° 
neralną dyskusyę nad prowizoryum. Przemawia! 
S t e i n w e n d e r  i K o l i s c h e r .  Następne pc 
siedzenie aziś.

O rozszerr^nle ilecl telelsnlczm], i
Wiedeń Czescy członkowie komisyi budżetu 

wej otrzymali od klubu czeskiego upoważnienie 
do postawienia wniosku o żądane przez rzą** 
Dodwyższenie budżetu o 20 milionów koron u a 
c e l e  r o z s z e r z e n i a  s i e c i  t e l e f o n i c z ­
nej .  (

Sprawa pocztowców.
Wiedeń. W subkomitecie dla pocztowców za­

miast projektowanego podwyższenie o 60 koron 
dla kwalifikowanych ekspedyentów pocztowych, 
uchwalono 100 K. Egzaminowanych ekspedyen­
tów, którzy stoją na czele urzędów pocztowych 
I i II kl., uchwalono po 12 latach ad pe^souam 
mianować poczmistrzann

Zastępcy ministerstwa naudlu i skarbu oś wiać 
czyli, że obstają przj swoich propozycyach

Z Rady narodowej.
(Telegr. Reformyr).

Lwów.  ̂Nii podstawie pizedstawiouych sgo 
dnjch propozycji komitetów wyborczych R a d a  
n a r o d o w a  z a t w i e r d z i ł a  na okręg 2* 
Drobobycz-Turka-Boleuhów-Skole k a n d y  datn- 
r ę  dr N a t a n a  L o e w e n s t e i r a ,  na okręg 
33 Złoizów-Zborów-Zdłozce k a n d y d a t u r ę  
dr W ł a d y s ł a w a  D u l ę b y .

J Inspekcyjna podróże wojskowe.
( Telefonem.)

Wiedeń. Zarząd marynarki z a t r z y m a ł  
w t y m  r o k u  w y s ł u ż o n y c h  m a i y n a r z y  
do 31 gradnia; zazwyczaj marynarze ci iuż 
z początkiem października wracali ao domu.

Charakterystyczną też jest, wiadomość, że ko 
meudant marynarki hr. M o n l e c a c c o l i  uda­
je się w podróż inspekcyjną do Tryestu i Dor 
łów deimatyńsKich. Jak wiadomo, w ubiegłym 
tygodnia minister wojny A u f f e n b e r g  doko­
nał insuekcy? w Tyrolu i w granicznych miej- 
scowośc.ach.

Tragedya miłosna.
(Te l  „N. Reformy*).

Wiedeń. W doma emerytowanego szefa lekcy i 
i byłego kierownika ministerstwa sprawiedliwości 
H o l z k n e c h t L  rozegiała aie wczoraj itruszca 
tragedya. 8iedmnastoletniego syna Kolzknechta, 
przygoiowująeegu się do matnry, uczył dr M a t- 
k o w i e h ,  praktykant sądowy, który zakocha; sio 
w siostrze swego ucznia, 24 letniej Maryi, nauczy­
cielce w szkole wydziałowej. We wtorek prosił 
Matkowieh o jej rękę, lecz otrzymał odpowiear 
odmowną, głównie dla tego, że nie ma jeszcz» sta­
łego stanowiska, aby mógł utrzymać rodzinę.

Wczoraj obchodzili Hoizknechtowle srebrno we­
sele, na które z ODCych zaprosili tylko dr Matko- 
wieba. O godzinie 4 po pjłndnin wszi dł Ma tjk o- 
w i c h do mieszkania Holzknechtów bez uowitania, 
w y j ą ł  r e w o l w e r  i d a ł  k i l k a  b t r z a ł ó w  
do o b e c n y c h ,  p o c z e m  o d e b r a ł  s o b i e  i y-  
c i e, Sledmnastnletni Jerzy Holzknecht i jego sio­
stra Marya z g i n ę l i  na  mi e j s c u .  DrngI syn 
Holzknechta, 23-letni młodzieniec, został ciężko 
zianiony Stan jego jest b e c n t d z i e j u y .

„„„o. Sprawa rep am lsn  Isby.  o__„ _
ności. Pozwolę sobie uczynić p.ognozę na przy- Wiedeń. Komisya regulaminowa uchw aułu wczo- igode na traktat marokański

Umowa marokańska^
(lelegr. „Nowe Rerormy“).

Berlin. Na wczorajszem posiedzeniu komisy, 
budżetowej K i d e r i e n  W a c h t ę ?  podał do 
wiadumuśc: następujący d o d a t e k  do niemiec- 
ko-franenskioj ugody z 4 listopada: „W notach, 
wymienionych między sekretarzem państwowym 
spraw zagranicznych a ambasadorem C £ m i o ­
nem , zaznaczono, że, jeże.. N i e m c y  z e c h c ą  
u z y s k a ć  od H i B z p ~ n i i  h i s z p a ń s k ą  
G w i n e ę  i w y s p y  C o r i s c o  i E i o t y ,  —  
Francja, jest gotowa zrzec się na rzecz Nie 
miec prerogatyw, wypływających z fi incusko 
hiszpańskiego traktatu z 27 czerwoa 1900 r.— 
Natomiast Niemcy oświadczają, że n* oędą 
brały ndziału w specjalnych umowaco, któreby 
Francy a i Hiszpania w sprawie Maroka ze so­
bą zawierały. Panuje przylem zgodne zapatry 
wanie, że prze", Maroko należy rozumieć t« 
część Afiyki północnej, która leży m- dzy Al 
gierem, francusko-wsćuodnią Afryka i hiszpań*, 
ską kolonią Rio del Oro.

M&c&rstwa a tr ktrt msifękańsU
Paryi. Minister spraw zagranicznych podat 

na wczorajsze;' Faazie ministrów do wiadomo* 
Iści, że Anglia i Rosya oficyaUió zgłosiły sw§ 

• I zuode na trak Lat marokański

k
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bciecitka Siczyńskiego.
(Telejonem). ~

Dalsze aresztowania. 
lwow . Do „Gazety Wieczornej- donoszą ze 

Stanisławowa że wczoraj rano wezwano do sę­
dziego śledczego dentystą dra J a r o s i e w ’ c z a  
j tawibdzono nad n'\j areszt śledczy. Miduo 
ztwierdzić, że w krytycznym dnin Jare .iewicz 
był w Cz«miowcŁcn antomobilem i stanął w h>  
tein, znikł na 36 grdzin. potem znown powrócił 
do hotelu, skąd odjechał do Stanisławowa Ra­
zem a nim jechał słncL&cz praw Wi>ewski.
' Kuraspondent „Słowa Polskiogo" przedstawia 
sprawę tak, te wczor»j rano w Stanisławowie 
niząonicy poiicyi ezenriowieckisj i lwowskiej 
ndali się domieszkania dra Jarosiewicza. Przy­
znał on, te  był w Czermowcaeh, ale na dzień 
przed ucieczką Soczyńskiego, w celo odwiedze­
nia znajomych, których nazwisk nie chciał wy­
mienić. Ponieważ samochód ma się zepsuł, wsiadł 
do pociągu pospiesznego do Stanisławowa. Na 

a^anie alibi swegc powołał Filku świadków. 
lwów. O przyczynach aresztowania dra Ja- 

rotiewicza donoszą: Jaresiewicz przybył w pią­
tek kiytyczny do Czerniowiec i zajechał do ho- 
tein „Do Paria" w towaizystwie jakiegoś mło­
dego człowieka. W hoteln oczekiwała ich kilku 
panów, którzy razem s  przybyłymi wyszli na 
miasto. Dr Jarosiewicz wrócił do hotelu' dopiero 
11 listcpaaa również w towarzystwie młodego 
człowieka, ale innego. Służba, której pokazano 
fotografię i opisano osobą Siczyńskiego, stwier­
dziła, że pierwszy towarzys” jarosiewicza był 
podobny do Siczyńskiego.

Jarosiewicz, zajechawszy do hotelu, wypełnił 
natychmiast kartki meldunkowe i podpisał Bią 
własnem nazwiskiem.

vV Czermówcach m:ał sią podobno zepsuć Jaro- 
siewiczowi automobil, otóż Jarosiewicz opowiada, 
te wyjechał stamtąd po mechanika do Stanisła­
wowa, a później do Lwowa, ssąd wrócił do 
Czerniowiec.

Lwów. Według nadeazłych tn oficyaluych 
wiadomości, zarządzono areszt śledczy nad dr 
Romanem Jarosiewiczem, lekarzem w Stanisła­
wowie i nad słuchaczem praw Dymitrem Wi­
towskim.

Zeznania dra Jarosiewicza i Witowskiego nie 
zgadzają sią z sotą 

Czerniowce. Właściciel hoteln „De Paris* ma 
być pociągnięty do odpowiedzialności za niedba­
łe  spełnianie obowiązków, albowiem na karcie 
meldunkowej dra Jarosiewicza niema daty, co 
otmduia śledztwo.

-Śledztwo.
Lwów. Polic/a czerniowiecka zawiadomiła 

wczoraj policyą lwowską, że śledztwo, prowa­
dzone w Czerniowcach, nie wydało dotąd ża­
dnego pozytywnego lezultata. Policya lwowska 
wysłała dotąd za Siczyńskim 80 listów goń­
czych. " ‘ ' - - • -

Lwów. Ze Stanisławowa donoszą do „Gazety 
Wieczornej*: Ze strony miarodajnej starowczo 
zaprzeczają wiadomości, jakoby śledztwo w spra 
wie Siczyńskiego miało być zastanowiono i ja- 
kohy ze strony rządu wywierano jakikolwiek 
nacisk na tutejsze władze celem zatuszowania 
sprawy. Jest nadzieja, ż6 ucieczka Siczyńskiego 
zostania w zrpelności wyświetlona.

T e l e g r a m y
i  unia 17 listopada.

Cstąpibnla po* S=5terszlca.
Lubiana. „31ov. Naród* donosi, że pos. S t ­

a t e  r s i c z, zniechącony niepowodzeniami w po­
lityce. z a m i e r z a  s i ą  w y c o f a ć  z ż y c i a

p u b l i c z n e g o ;  —  ma od zostać marszałkiem 
Knury.

ł« Sejmu węgierskiego.
Budapeszt. Sejm zakończył dysknsyą general­

ną nad budżetem i przyjął budżet jako podsta­
wą do dysknsyi' szczegółowej. Nastąpne posie-, 
dzenie dzis.

Angila i Hieuci’.
Londyn. W  kluma .Reform* długoletni sekre­

tarz prywatny zmarłego prezesa ministrów Camp- 
bella Bannermama, Ponsonby, zwierzył sią w 
rozmowie, żc dowiedział s.ą z zupełnie wiarogo- 
dnego źródła, iż we w r z e ś n i u  b. r. A n g l i a  
s t a n ę ł a  b e z p o ś r e d n i o ' p r z e d  e w e n ­
t u a l n o ś c i ą  w o j n y  z 1 / e m c a m i ,  kiedy 
jnż nawet wszelkie przygotowania ku temu po­
czyniono. Na iuneui zebraniu inny mówca za­
komunikował, iż cesarz Wilhelm oświadczyć 
miał, że w Niemczech jest on jedynym przyja­
cielem AnBlii. ~ „ Ł

Nionrodza] w Rosyi.
Petersnurg. Na wczorajszem wieczorne!" po­

siedzenia Damy prezydent ministrów Kokow- 
cew odpowiedział na interpelacyą w sprawie 
nieurodzajów, Minister zaznaczył, że iząd przy­
czyni sią do nsnniącia klęskt nieurodzaju pracz 
subwencyę 120 milionów rubli. Minister zaprze­
czył, jakoby panowała nąaza głodowa.

Pod Trlpoliaiem.
Rzym, Ag. Stef. donosi z Tripolisu: Przed­

ostatniej nocy panowała burza. Wróg n«e pod­
jął żadnej akcyi. Brak wiaiygodnych wiadomo­
ści, ktoreby tłomaczyły, dlaczego po ostatnich 
atakach nastąpiła zupełna b ezc zy n n o ść  wroga.

Bibianie v  nlarobu,
Melilla. Hiszpanie o b s a d z i l i  n o w ą  po-  

z y c y ą  Uxdar.

Kronika.
Kraków, piątek 17 listopada.

k i l e n d i r i y t  k o ś c i e l n y :  Saiomsr panny 
I Grrs egtrza cudotwórcy

K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c a u y :  Wschód 
słońca o godz. 6 min. 58. zachód o jodz, 3 m. 53, 
długość dnia godzin 8 min. 55.

P r o g n o z a  s t  a c y i  u e t e o r o l o g I c a n e j  
w W l e d m n :  Pochmurnie, czasem opady, tempe­
ratura ubywa, zachodni: żywe wiatry.

T e a t r  m i e j s k i  i m i en;  a S ł o w a c k i e g o :  
„Kobieta I pajac*.

W a l n e  z g r o m a d z e n i e  „Uraeorii* w sali 
Towar systya lekarskiego (ul. Radziwiłłów asa I. 4) 
o godz, 5 wieczorem

W i e c z ó r  p r o j e k c y j n y  widoków autochro- 
mowych w Towarzystwu fotografów-amatorów (ul. 
Karmelicka 1. 15) o godz. 6 m. 30 wieczorem.

O d c z y t y :
Prot. Wachnolza: „Uwagi sądowo-lukarskie o pro- 

jikcie kodeksu karnego anstry&ckiego w odniesieniu 
do obrażeń cielesnych* w Collegium Novum o godz. 
6 wieczorom.

Kb. Michalskiego: „Rzut ona na odkrycia na 
wschodzie 1 ich znaczenie dla biblii* w Collegiom 
K-Tum, żula 35, o godz. 6 wieczorem.

K o n c e r t  Ś l ę z a k a  w »tarjm teatrze o godz. 
71/ ,  wieczorem.

W j S t a w a  w Tow. aztnk pięknych twarta od 
godz. 11 do 4 po południu.

W y s t a w a  p r z e m y s ł o w a  w domu Towarzy­
stwa technicznego (Straszewskiego 1, 28).

T e a t r  i n i e j e  k i  we  L w o w i e :  „Zabobon czyli 
Krakowiacy i górale*.

Z Muzeum narodowego. Cd p. Wiktor Bier­
nackiego z Paryża otrzymało Mnzeum narodowe w 
darze piękną ikwarelę I łotra Michałowskiego, z 
czasów jego pony tu we Francyi i rysunek piórkiem 
znanego francuskiego malarza i rysownika Karola 
Js cque’a. — - • -  -  - -  ■ 1

Odczyt o budżecie Krakowa. — Towarzystwo 
pielęgnowania nank społecznych urząd::- dnia 20 
b. m. to jest w poniedziałek o godzinie 8 wieczc 
rem w lokalu Towarzystwa technicznego (ni. Stra­
szewskiego 1. 28) odczyt p. dra Ka.ola Krzetu- 
skiego radcy miejskiego, p. t. „Budżet m. Krako­
wa*. Wstęp wolny.

0  mistyce Słowackiego, w  poniedziałek oma 
20 b. m. o godz. 7 wieczór odbędzie się haramem 
„Jedności*, noiskiego stowarzyszenia słuchaczek u- 
niwersytetn J a g id i, odczyt prof. dra Sobeskiego 
p. t. „Droga do mistyki Słowackiego*. —  Dochód 
przeznaczony na fundnsz budowy domu dla słucha­
czek f
■ W lokalu Straży Polskiej (Floryańska 1) od­

będzie się dzisfaj o godzinie 6 wieczorem wykład 
prof. Plucińskiego o „Legionie*; po wykładzie na­
stąpi nad nim dyskusya, a następnie piątkowa po­
gadanki. członków o sprawach, któremf „Straż" się 
zajmuje. >■

Wykłady pcdayog u.ne. Piąty wykład p. Wł. 
Dawida-p. t.: „Rozwój dziecka w ogólności" z cy­
klu wykładów p. t.: „Doświadczalne podstawy pe- 
dagogiki*, odbędzie się w Collegium novum w sali 
1. 62 (Kopernika) ua TI piętrze dzisiaj w piątek
0 godz, 6 wlecz.

Posiedzen'6 krakowskiego KoU Tow. nauczy­
cieli szkół wyższych odbędzie się w sobotę, dnia 
18 b. m., w san 43 Coli. Not. I p., o godz. 6 
wieczorem. Na porządki obrad znajdują się: 1) Wy­
bór dwóch członków deputacyl wiedeńskiej w kwe­
sty! snplenckiej; 2) Prof. Górka: O warunkach roz­
woju ludzi wybitnych (geniologiej,

Egzamin z rachunkowości państwowej zdały
w namiestnictwie pp. Michalina Łachowna i Julia 
Malinowska.

Stosunki san.iarne w Wielkim Krakowie.
Z Nowej Wsi Narodowej p;s^ą do nas: _Ludi.ość 
tutejsza oddawała się błogiej nadziei, że z chwilą 
wcielenia gminy do Wielkiego K.akowa polepszą 
się przodewszystkiem stosunki eanitarno w Nowej 
Wsi. Tymczasem, pomimo wielokrotnych skarg tu- 
tejczych mieszkańców, magistrat krakowski, zdaje 
Blę zupełnie zapominać o nas. Źródłem i rozsadni- 
kiem chorób wszelkiego rodzaju i., tutaj ścieki 
czyli Ł zw. płuczki po obn stronach gośdńra do 
Łobzowa, stanowiącego główną arteryę komunika­
cyjną Nowej Wsi. Ścieki te, nieczyszczone od nie­
pamiętnych cz: sów, zarosłe stale nieczystościami i 
oapadkami gnijącemi, zanieczyszczają w okropny 
sposób powietrze, tak, że czasami trudno przejść 
tą drogą. W siad za tem nie wygasa tn malarya
1 inne epidemie. Mieszkańcy tutejsi, opłacając obe­
cnie podatki na równi i  mieszkańcami K.ahuwa, 
mają prawo do równej opieki sanitarnej i zanoszą 
gorąeą prośbę do p. fizyka, aby zechciał osobiście 
sprawdzić stan rzeczy i zarządzić oczyszczenie, 
względnie zniesienie ścieków. ,

Również oświetlenie Nowej Wsi pozostawia bar­
dzo wiele do życzenia.

Z powyższego widać, że opieka KraSrwa nad 
przyłączonemi gminami pozostawia, jak dotąd, bar­
dzo wiele do życzenia.

Z Hady miejskie] w Podgórzu. Wczoraj wie­
czorem oabyło się posiedzenie Rady miejskiej w 
Podgórza pod przewodnictwem burmisirza p. Ma- 
ryewBkiego. Po sałutwioniu. kilku spraw oi obiaty oh 
powołano do Rady miejskiej w miejsce p. Stani­
sława Szary p. Franciszki Albina, oraz dokonano 
wyborów do komisyl budżetowej na rok 1912. —  
Wybroni zostali radoy pp.: Dr Bobrowski, dr Emi- 
lewdcz, dr Górski, dr Oberlhnder, K. Rolle, W Li­
ban, Przybylski, Scępleń, Sperro, Dawidowski, Bau­
dot i Gaddmskl. W daluzym ciągu uwolniono 30 
uczennic VIII klasy Szkoły wydziałowej żeńskiej 
zupełnie od opiaty s-kolnej. Po dłuższej dysknsyi

uchwaliła Reda miejska objąć w zarząd ml a", Ca 
wyr li śmieci z Podgórz. prowizorycznie na jeden 
rok kosztem 10.000 koron. Na założenie nowych 
ksiąg gruntowych w sądzie podgórskim uchwaliła 
Rada dotacyę 500 koron, pLkarni ludowej wy­
dzierżawiła Red_ jednę jatkę miejską 7a czynszem 
50 hal. miesięcznie na sprzedaż tańszego chleba, 
wreszcie przyjęła do gminy kliku obywateli.

Ciągnienie losów, z  Wiednia telegrafują: Przy 
ciągnieniu 3-procentowych losów Bodcnciediś I. emi 
syl z r. 1880 główna wygrana 90.000 K padła 
na jeryę 2345 nr 11.

Ksiądz pad kołami tramwaju. Z Budapesztu 
telegrafnją. 76-letnl ksiąd g.ecko-katylicki, Micnał 
Kula, który przybył tu rczoraj z Galicy i, przeje­
chany został ^rzer tramwaj elektryczny i w kwa­
drans potem zmarł w szpitala, ;
‘ im  Richepin w Warszawie. Znany poeta i au­

tor dramatyczny francuski, Jan R i c h e p i n ,  przy­
był do Warszawy celem wygłoszenia cykiu oaczy- 
tów francuskich. Pierwszy odczyt p. t :  „Au pays 
des fóes* odbjł sio wczoiaj przy natłoczonej słu- 
cnaczami sali. Prelegenta przyjmowano owacyjnie 
Drugi odczyt odbgdzie się w dniu 17 b. m., tema­
tem jego będzie „Napoleon I i ’Polacy".

Komitet obrony interesów aKcyonuryusziw 
kolei warszawsuo-wii duńskiej, „Nowa Gazeta* 
donosi o utworzeniu stę w Berlinie komitotn pod 
powyższą narwą pód przewodnictwem znanej fir­
my bankowej „Bernheim, Beer et Uomp.* Ma on 
zwalczać projekt rosyjskiego minister mm finansów 
wykupienia kolei wiedeńskiej w ciągu roku, a oele 
swoje sam tak okreś'a: O b r o n a  w s z e l k i e m i  
ś r o d k a m i  interesów akcyonaryoszy i posiadaczy 
akcyi pozytkowych kolei warszawBko-wiedeńskiej 
przeciw krzywdzącej (unbillige) propozycyi wyku­
pu ze strony rząd o.

Bandyta bez nazwitka. —  Z Łodzi donoszą: 
Stwierdzono już ostatecznie, iż bandyta, oblegany 
w ciągu 40 godzin w domu Nr 6 pizy- ul. Zielo­
nej, nie nazywa się Jakób Drynia. Pracownicy war­
sztatów mechanicznych na stacyi kaliskiej w Ło­
dzi, gdy im pokazano fotrgrafię rzekomego Dryni, 
oświadczyli, iż nie jest to Drynia, którego dosko­
nałe znają, gdyż z njm razem dłuższy czas praco­
wali. Wedłng Ich 'opowiadań, Drynia żyje i mie­
szka pod dozorem policyjnym w Zduńskiej Woli.

W dalszym ciągi więc nie wiadomo, jak się 
bandyta nazywa. Ustalono ty'ko, iż mitó on prze­
zwisko „Sęp*.

Z kroniki bandyckiej. Z W am awy donoszą: 
W ogromnym domu, w którym się mieszczą tanie 
mieszkania dla robotników imienia Wawelbergów, 
ma sklep spożywczy Mateusz Jemielita, który wo­
bec licznej klienteli z domów robotniczych ucnodzi 
za człowieka bugategc. Wczoraj o godzinie 9, gdy 
Jemielita zabierał się do zamykania sklepu i przy 
pomocy stużącej porządkował towary, nagle otwo­
rzyły się dry.wi wehodowe, w których ukazało się 
tizecii mtodych mężczyzn. • 1

Ludzie ci, nic nie mówiąc, wydobyli.brauningi 
i dali do Jemielity kilka strzałów. Ugodzony w 
brzuch Jemielita runął na ziemię, co widząc za­
bójcy, snokojnie opuścili sklep. Ranionego przewie­
ziono w beznadziejnym stanie do szpi.ala, ;

Portret ministra. Wesoły jakiś współpracownik 
„Urażdanina", pisma, wydawanego przez sławnego 
ks. Mieszczerskiego, osobliwego autoramentu reak- 
cyonistę, opisując uroczystość otwarcia instytutu 
francuskiego w Petersburgu, takf daje wizerunek 
ministra oświaty Kastę:

„Widziałem p. Kasso —  prawdziwego Kasso, w 
całej jego naturalnej wielkości. Cr za ezłowlekl Na 
sążeń szeroki w piecacb, rece jak ikrzydłsi wiatra­
ka, a oblicze, oblicze... Ciemne, jak starożytna iko­
na bizantyjska i, również jak mona, całe w plamy. 
Nos skrzywiony, usta jak n męczennika, i uszy 
męczennika... Za to mówi! Bożo, jak uiówi po fran­
cusku! Francuzi oczy wytrzeszczyli, Rosyanie usta 
otwarli szeroko. Jeden z francuskich uczonych za­
uważył nawet, ż» ich premier Caillaux z przyjem­
nością wziąłby p. Kasso do swojego gabinetu*.

Piątek, 17 Listopad 1911

Ilu Jest Włochów ne świucie. Z Kzymn tele­
grafują: Według prowizorycznego spisu luanoscl 
z 10 czerwca 1911 wynosi ludność Włoch 34,686.'1* ’ 
poza granicami państwo zaś żyje ponadto 1,150 .0^0 
Włochów. — ’

Zatonięcie W hiurzu. z  Londynu teiegrofbjąi 
Komendant okrętu wojennego „St. Yinient* Brine, 
został koło Furtlandu przez fale zrzucony w ®o* 
rze i z a t o n ą ł.

Odznaczdllie. „Wiener Ztg" ogłasza: Cesarz na­
dał wiceprezydentowi wyższego sądu krajowego we 
Lwowie, Stanisławowi Przyłuskżemu, krzyż kawa­
lerski orderu Leopolda z a wełnieniem od taksy.

OdpuwiedziaUj redaktor i wydawca; 
C A i o h a ł  K o n o p i ń  a k  1„

Mirosław Rernbaum
dr fiictu li.,

przeżywszy iat 30, zmarł dnia 14 listopada 
1911 r w Krakowie.

Wyprowadzenie zwłok z domu przedpo- 
grzebowego nastąpi dziś w piątek dnia 17 
b. m. o godz. 3 po polndnia wprost na 
miejsce wiecznego spoczynku. Na ten smu­
tny obrzęd stroskani rodzice i siostra za­
praszają Krewnych, Przyjaciół, Kolegów 
Zmarłego, Znajomych i pobożną Publicz- B 
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: Knrsa telegraUczne.
- Wleden, 1« listopada. Kursa giełdy Hdeńskiej: Lo* 

■J: ») proco nto- rt Atutryao^iego cakładn kredy tc eg-.
* bh prc. ■ toku 1880 3-pro, . aułtr jakiego zak*ad c 
kredyt. ■ obi. pro, ■ r. 188S ó-pro. Ż30-AO Oregui. Dv. 
ja; ■ ; 1870 r. LOO tir, 5-pro. 316*50. Węg. Ban - »r 
po 100 ałr. -pro 1)50-76. Rużyocka serh. preor po fr 
[-pro. l ‘JŁ-75 b) bueprooentowb. Budapeszteński: (Basilioa) 

6 ztr. 38-25 '•>. kred. dla I l ii. po 100 dr. 5 1 0 --.  
Clary dr, «0 m. k. «3-—. i sj m. Krakowa 20 zł. 
101'—. Poźyc ska m. Lub'., uy 20 zł. 8b-5('« Palffy 40 zł. 
m. son w. —•—. Czerw, krzyża auutr tow 10 zł. 74-—. 
Czerw, irzji a węg. Tow. 6 t u  4S-oO. Loay fund. 
aroyknęcia I adoln. 10 itr. 7S*- . Salo 4C at ■ . 
300*—. Turi U i  oblig- prom. kolei po 400 fr. 2t3‘66. 
Tureckie oblig. orer koki pro. 212*30. Losy kom. at 
Wiednia z 1874 roku 510*—.

Berlin, 18 listopada. Auitryaokle banknoty 81*90. Spi- 
rytua -  •—. *

Paryż, 16 listopada. Renta 3-pro. 9.,-«a. Mąka 31 60. 
Frankfurt, 16 listopad.. Austr. :n d. 203*75, Koleje 

państwuwe 166-76, Disconto 190-2&. Laura —jJ—|  Los,' 
tureok'e —•—.

Wiedeń, 16 listopada. Zamknięoio wciofa *że_ giełd; 
popołudniowej notowane 

Acoye. Austr. Zad. ki d. 451 26, węg Zakł, kr»d. 
o46 7C Anglobankn 323 ó, Unionb inta 623 75, Li 
derbanku 6'o — Sankrareu W2 60, Boaenoredit 13 06, 
Galio. Banku hipoteoi u* 692 —, Akcye praskiego 
Danki u adyt. 716 —, KoleL Dańst.rowych 733 25, ko­
lei południc Woj 111 76, kuiei póiuOOudj 49 86, kolei 
niuwieokiej 660 —,' Alpiny £ r 60, Ki—. Mai nyi »24 60, 
Prokicgo' TonI ioiaznego 36 28, Fah/yki broni 749 69,, 
Akcye t r irw.e tyt, 319 60, Gal. Karp. Tow. naft. 777 —, 
Obi. węg. indenimr — ■ . Renta majoi b 91 90, Austr. 
renta n. J l 80, Węgit r i c* :a r r„u 9C 76, 60-lam e 
Listy Tow- kred. ziemsk. 8 85, 4°‘0 Listy Banka hip
93 39, 4 •/„*/« Lic ;y Ban-iu hip. 99 40, 5% Listy Banht 
hip. 110 —, 4*/» Listy canku uraj. 92 50, 4 ' Listy 
Bunt- ; 'aj. 09 — ,j4*/» Gą Ohl. propiu 93 oc, 4".'ł 
Gal. pozy-zkl Łxaj. 1893 92 80, 4% Pużjuzkl m, Lwowa 
9J oP f /o  pożjorkr m, Kraków, ĆQ 25, Loar tuieoklo 
143 25, “ ■» 117 75, Buble 265 25, Rosy.' połyozha
103 79, Skoda 673 —, Pez-sz. B depoz. 552 —, 

Usposobienie spokojno
Wiedeń, 16 l.stopad.y. Cnkiei 39 00—40’0l), a«'30 ■at<’46 

stoły. Spirytus i nafta niezmienione.

Zakład arty styozno-kamleniaiski 
i budowlany

Józefo Kuleszy
naprzeciw men >, a w Krako­
wie, posiada wielki wybór goto­
wy,'i pomników zr' -ze n  ■ irn. 
nito 1 orzrmrn. Podejmuje się 
* y kon »nia grobowców w mi sou 
i nt r*iwinenyl. Teieh*! .69 
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P o  h a l.
C l Ć t S t k f l  375 3 30

S z e w s k a  2 3 .
 c. W a   ..

Siara Polana, obok Ohi_ noówpk, pokoje na zi 
mę i  całera utrzymaniem lnfo bez, — Ceny 
zn Aone. 7818 10 10

335 1 6 0

SALON S Z T U K I
w salach magazynu fortepianów finny.

3 . G a b rv e !sk a
» ;n e b  g łó w n y  3 s  (S n y sz to fC T y ).
M O N A  JLtlZA

(GIOCON1A)
Kopia ze sławnego obrazo LION ARDA DA VIN<JI 
pędzla J. Januszewskiego, wystawiona na krótki 

czas. 6751 98 0
Wstęp w poniadzialki I K, w Inne dni 60 h 

W niedziele i święta salon zamknirtv.

Potrzeba chłopców
do roznoszenia dziennika. Zgłoszenia do 
Adm. „Nowej Reformy* od 3—4, ulica 
św. Anny 3. 377 5 o

K a b a r e t o w y
przedsiębiorca poszukiwany do urządza­
nia przedstawień na prowincyi- Interes 
doskonały. Oferty „Kabaret" poste re­
stante Kraków 1, do zażądania. 365 3 3

Z a  J B a m m k  k o r * .

ar. torty płektfe ubrane ...
S E B W S f e f j  2 5 3 .

Szczeniak Ceter
kordon, niebywale piękny, czystej rasy, 
do sprzedani* — Bloryańska 31. I p., 
wprost schodów Sławomir. 366 2 £

F  ry z y e rk a
wykonuje fryzury według ostatniej mo 
dy. Czesze w domu i poza domem. — 
Mieszka; Floryańska III p., fr. 7750

Le H sy l
poszukuje kandydat naucz. II kursu pod 
skromnymi warunkami. Zgłoszenia dla 
M . do p. Ritcera, Zwierzyniec, Lele­
wela 8, II p. ’ 357 4 5

Opuściły prasę

Tom I. ziemie ruskie R z e c z y p o sp o lite j
„ II. K r e s y  u h r a i n n e .................................
„ III. Ckrainc ....................................
„ IV. Wołyń, Podole I Ruś Czerwona

rb. 2 50 
rb. 2-50 
rb. 2-50 
rb. 3 —

Skład główny

u Księgarni E. uennega i ip. (F. Miża i A. Turkułai u warszawie.
Do nabycia we wszystkich księgarniach. 820± 2 2

Pismu Ferdynnnfó K n ia .
Z p o d  c h ło p s k ie j  s t r z e c h y .  Poezje. Kraków, 1 35 . . . .  50 h.
J S ą za u k a  z  c h ło p s k ie j  n iw y . Poezye. Lwów, 1909 . . . .  50 h.

T a ta r z y  w  S a n d o m ie r z u . Dwie legendy. Z przedmową Zy­
gmunta Kolasińskiego. Tarnobrzeg, 1 9 1 0 ...................................... 50 h.

U z w u ń  C lllo p stta  p i e ś n i . . .  Poezye (w druku).
Do nabycia w sekretaryacie Komitetu obywatelskiego dla snrawy F. Kurasia 
(Zygmunt Kolasiński) w Tarnobrzegi oraz we wszystkich księgarniach.

347 10 0

8907 Nr ina 48

Ha la licytacyjna
c. k» Sadu powiatowego cywilnego 

w Krakowie, ul. św. Jana L 3«
W sobotę dnia 10 listopada 1911 r. i w dnie następne o godzinie 9 rano

będą sprzedane: 1
Towary łokciowe, galanteryjne^ modne, trykoty, 
bielizna i kalosze męskie, damskie i dziecięcy 
900 cygarniczek ti*zcinowych różnej wielkości, 

oraz sztelarze sklepowe.
Kraków, dnia 16 listopada 1911.

Bliższe szczegóły na tabjicack w bali umieszczonych.

Zakład pogrzebow y „Concordia** 
J  A N A  W 0 Ł N S 3 0 0

Plac SzorfsLI L 2 (don wlasaj). — Tclslm Si 331.
ZaklM godejmujs iię uriądteń pogrsebowy ń, ora- tprowadzsuia cwlok ie

krajów europejskioh, 11 275 9
t  Krakowi* ifedyny, który posiada własny wyrób trumien.

Z a 1*20h a l.
V2 k g . h e r b a t n ik ó w  c o d z e ń  

ś w ie ż y c h  * «* 3-7 a 30

S z e w s k a ,  2 S .

56 iub 100 koron
tej osobie, która mi znajdzie stałą posadę jako 
inkasentowi lnb coś podobnego, Zgłoszenia ood 
,,Kaucyail poste restante Kraków. ; 381

Ola starsze] kobiery
poszukuje się zaraz odpow.ednitj osojy 10 pro­
wadzenia skromnego gospodarstw i pielęgna­
cji. Zgłoszenia przyjmu,e się w domu przy u- 
noy Karmelickiej 1. 6, i i  piętro. 8893 1 3

ftJrMŁi frebloopsKa
Teofili Rydlińskie;

przyjmuje dzieci każdego czasu, zape­
wniając joskliw ą opiekę 265 32 O

Ulica siaukowska 27, l pietra.
Absolwent ginazyalny

poszukuje Krakowie zajęcia biuro- 
wego lub lekcy,, —  Zgłoszenia: T. J .. 
Kraków, ul. św. Tomasza 2, III p.

373 4 O .

Z a  k o r .

v2 kg. czekoladek des. m.'w o- 
376 zdobnem pudełku 3 30

S z e w s k a  2 3 .

modele paryskie i wiedeńskie, poieca 
na sezon obecny Salon mód

A n t o n i9 9
Kraków, Mikolaiska 11, I p.

7124 12 12

Założony w r. 187,1

M il in j f j u o o - t a m w s b

Kraków, ul. Rakowicka 7, tel. 462.
wykonuje grobowce 1 pontniki, tak w luiejsou jak 
"ta prowinoj- ora* poleća wielk wybó po uni­
ków gotowyoh * pir-kowoa, marmuru i grani ta

277 1 90 300

na godziny, dnie ; tygodnie Wiadomość: 
w garage, Długa 36 i Szlak 53. i 

340 10 o

Z a  k o i ? ,

1« k{, Paroielkdo) pwarowyth
S Ł e w B k a  2 3 .

379 3 30

Absolwentka
uniwersytetu przygotowywuje do egza­
minu wydziałowego, matury gimn., liceal. 
i semiu. z matematyKi i fizyki. Zgło­
szenia listowne pod: W. K. M. przyj­
muje Adm. N. Reformy*. . 355 , o

Pielęgniarka
do choiycli poleca się P. T. Publiczności; 
przyjmuje opiekę na doby lub na czas 
dłuższy. Pielęgniarsa, ul. Starowiślna 67.
> ” 371 3 C 1

ARTYSTYCZNE
• s k r o m n e  i w y t w o r n e  <

UMEBLOWANIE

, Dunajewklejo 7.;
M ś ś id

226 98 O
. -■

Z Irokorni Literackiej w Krakowie, ni. Jagiellońska 10. Uządci drukam i L. K. Górski.


